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Książę Wagramu, potomek marszałka Trzęsienie ziemi
Francji złodziejem sam ochodów zniszczyło miasto MuzafFarpur

PARYŻ, 3. 6. Policja w Nicei are 
sztowała za kradzież potomka slaw 
nego marszałka F rancji Berthier, 
księcia W agramu hr. B erthier de 
Sauvigny.

Spraw a ta  wywołała nietylko 
na Riwierze francuskiej, ale w ca­
łym eleganckim świecie niesłycha­
ne wrażenie, albowiem hr. de Sau­
vigny znany był w szerokich sfe­
rach arystokracji.

Okazało się mianowicie, że pe­
wien właściciel wielkiego magazy­
nu artykułów sportowych zauwa 
żył systematyczne znikanie w arto­
ściowych przedmiotów i to szczegół 
nie, po każdej wizycie hr. de Sau­

vigny, który często odwiedzał go 
zajeżdżając przed magazyn w ele­
ganckiej kosztownej limuzynie. ^

O spostrzeżeniach swych doniósł 
policji, k tóra zarządziła ścisłą ob­
serwację. W toku śledztwa hr. de 
Sauvigny przyznał się ponadto do 
szeregu kradzieży samochodów, któ 
re następnie spieniężał za bezcen.

Badania lekarskie ustaliły, że 
hr. de Sauvigny pozostawał całko­
wicie pod wpływem używania nar 
kotyków i celem zdobycia potrzeb­
nych pieniędzy nie wahał się na­
wet przed zbrodnią kradzieży.

KALKUTA, 3. 6. Miasto Muzaf 
farpur ponownie nawiedzone zosta­
ło silnem trzęsieniem ziemi, które 
trwało około pół minuty.

Praw ie wszystkie domy legły w 
gruzach. Ziemia w wielu miejscach 
doznała pęknięć, które niekiedy ma 
ją  znaczną szerokość. Jednocześnie 
ze wstrzsem ziemi powstał gwałtów 
ny orkan, połączony z burzą grado­
wą i oberwaniem chmury.

K atastrofa żywiołów była stra­
szna, a grozę powiększał jeszcze 
brak oświetlenia, gdyż wszystkie 
przewody elektryczne, doprowadza-

Psinna M i  ii Augustowie
BIAŁYSTOK, 3. 6. W Augusto­

wie wykryto na przedmieściu Bier- 
natki okrutną zbrodnię. Spłonął
tam doszczętnie chlew niejakiego 
Sieńkowskiego. Po pożarze znale­
ziono wśród zgliszcz zwłoki 27-let- 
niego syna właściciela chlewu,
Władysł. Sieńkowskiego. Trup miał 
rozbitą czaszkę i ubranie nasycone 

-naftą, co wskazywało na niewątpli 
we morderstwo.

Ponieważ Sieńkowski znany był 
w całej okolicy jako przemytnik, 
wydaje się wielce prawdopodobnem, 
że został on przez swoich kolegów 
przemytników zamordowany na tle 
sporu przy podziale zysków. Dla 
zatarcia śladów chlew podpalono i 
wrzucono tam zamordowanego 
Sieńkowskiego.

Ojciec I brat narzeczonej zabili 
niepożądanego konkurenta.
ŁÓDŹ, 3. 5. Strasznej zbrodni do 

konano w piątek we wsi Wiewió 
rów, pow. radomszczański. O wzglę 
dy córki zamożnego gospodarza, Te 
ot iii Śmiechowiczównej, ubiegał się 
mieszkaniec tejże wsi, Stefan Re- 
tyk. Ojciec dziewczyny, Antoni i 
b rat jej, Józef, sprzeciwili się mał­
żeństwu, gdy Retyk by] niezamoż­
nym. Retyk począł głosić, że zabije 
ukochaną i sam popełni samobój­
stwo.

Śmiechowiczowie, biorąc te gro­
źby na serjo, postanowili uprze­
dzić Iłetyka i w tym celu wywabili 
go na pole poza wsią i tam zamor­
dowali kilku ciosami noża w okoli-

Zjazd „monarchów cygańskich"
w W. Hajdukach 1

Sensacje weselne na dworze „króla" Kwieka

jące prąd zostały uszkodzone Znisz 
czone zostały również połączenia te 
legraficzne i telefoniczne.

K atastrofę poprzedziło dziwne 
zabarwienie nieba, które w pewnej 
chwili nabrało barwy jaskrawo żół­
tej, pozbawionej blasku. Wkrótce 
jednak nadciągnęły chmury tak 
czarne, że miało się wrażenie nocy. 
Wreszcie nastąpił silny wstrząs 
ziemi, a po nim trzy słabsze drgnie 
nia.

Miasto przedstawia żałosny wi­
dok. O zabitych narazie nic nie wia 
domo z powodu przerwania komuni 
kacji. W strząsy ziemi odczuto rów­
nież w Kalkucie. Na podstawie ob­
liczeń ustalono, że ognisko trzęsie­
nia ziemi spoczywa w odległości 470 
kilometrów.

W IE L K IE  H A JD U K I, 3. 6. W 
Wielkich H ajdukach bawi od kilku 
nastu dni obóz cygański króla Mi­
chała Kwieka w liczbie około 150 
cyganów.

Dziś o godz. 2 popołudniu w ogro 
dzie p. Trójcy w Wielkich H ajdu­
kach odbędzie się niezwykła uroczy 
stość weselna następcy tronu króle 
wicza Michała.

Panna młoda pochodzi ze znane 
go rodu cygańskiego w Hiszpanji. 
Uroczystość odbyła się z całym ce­
remoniałem przy udziale chórów cy 
gańskich i przy oryginalnych pro­
dukcjach tanecznych. Na uroczysto

ści te przybyło wielu dostojników 
król cyganów hiszpańskich a Barce 
lony, król cyganów brazylijskich z 
Rio de Janeiro i król cyganów ar­
gentyńskich z Buenos Aires.

W czasie uroczystości weselnych 
odbyła się koronacja cyganów pol­
skich Michała Kwieka, który do­
tychczas był królem zwyczajnym 
niekoronowanym.

Uroczystość odbyła się niezwy­
kle oryginalnie. Król Kwiek zapro 
sił oficjalnie na uroczystość ślubu 
swojego syna przedstaw, władz. Za 
proszenia podpisane są: Kwiek lex , 
władze jednak nie skorzystały z 
tych zaproszeń.

Słynny obraz braci van Dyck ukryty
przez  złodziei na dworcu w Brukseli

cę serca.

BRUKSELA, 3. 6. Wedle donie 
sienią „Independence Belge“ wła­
dze duchowne w Gandawie otrzyma 
ły list, donoszący, że jeden z dwuch 
skradzionych obrazów słynnego gan 
dawskiego ołtarza dzieła braci Van 
Dyck jest złożony na dworcu w 
Brukseli.

Do listu dołączono kwit składo 
wy. W liście zakomunikowano wła 
dzom duchownym, że drugi sk ra­
dziony obraz może być zwrócony 
źa cenę miljona franków. Rzeczywi

ście znaleziono na dworcu obraz 
zupełnie nieuszkodzony.

Zdaniem kanonika Vandengkcy- 
ena, obraz nie jest oryginałem, ale 
po mistrzowsku zrobioną kopją. 
Dziennik wyraża jednak nadzieję, 
że bliższe badanie obrazu wykaże 
jednak, iż jest on oryginałem.

Dotychczas wiadomość ta  nie 
znajduje potwierdzenia z kół miaro 
dajnych. Jes t zupełnie możliwem, 
że „Indenpendence Belge" uległo 
mistyfikacji.

Krwawa masakra w Mongo' 
ji, między tubylcami a żoł­

nierzami rosyjskimi.
TOKIO, 3. 6. Władze mandżur­

skie przesłały rządowi japońskie­
mu meldunek o krwawych zajściach 
w Mongolji, pomiędzy tubylcami a 
żołnierzami rosyjskimi.

Mianowicie Rosjanie wymordo­
wali kilka osad mongolskich, gdy 
ich mieszkańcy wzbraniali się od­
dać żołnierzom swój żywy inwen­
tarz. W odpowiedzi na krwawą 
masakrę 500 uzbrojonych Mongo­
łów urządziło napad i pozbawiło ży 
eia około 30 rosyjskich urzędników, 
między którymi znajdował się ma­
jor Czampekow.

Pewien zbiegły mongolski oficer 
oświadczył władzom mandżurskim, 
że Rosjanie napadają na klasztory 
i świątynie w Mongolji, plądrują i 
sieja powszechne spustoszenie.

Należy przypuszczać, że sytua­
cja na Dalekim Wschodzie dozna 
jeszcze większego zaostrzenia.

W n i k t  % ow e
Lag ja — Pogoń 0:1.
Warta — Ł. K. S. 2:0.
Ruch — Garbarnia 7:4.
Polon ja — Cracovia 3:1.

Zwiedzajcie licznie TARGI  K A T O W I C K I E
Przedłużone do dnia 10 czerwca la. r.

Zakupujcie towary wytwórczości krajowej
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Roboty publiczne w okresie kryzysu
M iędzyita rodowa konferencja

pracy, której debaty rozpoczną się 
w Genewie dnia 4 czerwca r. b., ma 
między innemi w swoim progra­
mie zajęć i kwestję robot publicz­
nych, podejmowanych w szerokim 
zakresie dla złagodzenia kryzysu 
i ulżenia bezrobociu. Międzynarodo­
we biuru pracy przygotowało na 
konferencję obszerny memorial, w 
którym  przedstawione zostały wy­
siłki dotychczasowe w tej dziedzi­
nie oraz zanalizowane skutki polity 
ki robót publicznych w życiu gospo 
darczem różnych państw.

Cyfry oraz inne dane, które za­
wierał memorjał M.B.P., ilustrują 
naocznie rozmiary prac podjętych 
w różnych krajach przez rządy. W 
Stanach Zjednoczonych pożyczki 
zaakceptowane i zatwierdzone w r. 
1933 dla sfinansowania w ciągu 
trzech la t najbliższych wielkich ro­
bót publicznych sięgają sumy 3 mil 
jardów 300 miljonów dolarów, wow 
czas gdy budżet ogólny U. S. A. na 
r. 1933 wynosił sumę 4 miljardów 
dolarów. Proporcja ta  daje pojęcie 
o olbrzymim wysiłku, jak, podjęto 
w celu zwalczenia, ujemnych skut­
ków kryzysu.

W Niemczech sumy przeznaczo­
ne na ten cel w latach 1932 i 1933 
sięgnęły 4 miljardów marek; w 
Szwecji sumy asygnowane na robo­
ty  publiczne wynosiły w 1933-34 
r. — 155 miljonów koron, a 120 mil 
jonów koron na r. 1934-35.

Olbrzymie sumy, dochodzące do 
6 prawie miljardów lirów asygno- 
wał w Ita lji rząd, gminy i instytu-

PO PIS UCZNIÓW  SZKOŁA MUZY­
CZN EJ W SOSNOWCU,

Znana już  ze swej artystycznej dzia 
lalności a a  naszym  terenie szkoła m u 
zyczna im. St. M oniuszki w Sosnowcu, 
pragnąc zareprezentow ać przed społe­
czeństwem interesu-jącem sią tą  gałę­
zią sztuki—swą pracą, jak ą  poszczę gól 
ni profesorzy włożyli w ciągu roku  w 
wychowanie uczniowskie w k ierunku  
artystycznym  — urządza w dniu 11 
czerwca o godzinie 19 w teatrze m ie j­
skim w Sosnowcu roczny popis uczniów 
w <~tórym udziai p rzy jm ą młodzi adep 
ci klas prof. Horbaczewskiej (śpiew so 
•Iowy i fo rtop jan j, prof. C etnera (skrzyp 
t-e) prof. Bieleckiego (fortepjan). W stąp 
na popis 1 ezplatny. Szczegóły w pro­
gram ie

Przypuszczamy, że jednostk i z po­
śród tutejszego społeczeństwa, k tórym  
leży na sercu spraw a rozszerzenia kul 
lu ry  muzycznej w Zagłąbiu żywo zain 
te re.sują  sią tak  niecodzienną im pn 

licznie zjaw ią vią w teatrze m iejskim , 
dając tym  dowód swej sym patji dla 
jmłodej, a już tak  wielce żywotnej p la ­
cówki artystycznej w Sosnowcu.

cje publiczne na podjęcie robót pu 
blicznych i wykonanie ich w r. 1932 

Przegląd prac i wydatków w 
tym kierunku wśród szeregu aikych 
państw prowadzi do konkluzji,

roboty publiczne stały się konieczno 
ścią w życiu gospodarczem państw 
dotkniętych kryzysem i klęską bez 
robocia w tym  czy w innym roz­
miarze.

C zerw iec

4
Poniec! z.

Dziś: K w iryna 
Ju tro . Bonifacego b. 
Wschód słońca: 3.1S 
Zachód słońca: 19.27

Z dorouznej wystawy prac uczenie
żeńskie! szkoiy rzemiosł im. ks. kan. 

Fr. Raczyńskiego w Sosnowcu

* „Szwajcarskie G om kie  
Ziola“ (z marką Ko. J t  jut) są stosowane przy 
chorobach żołądka, ki­
szek, obstrukcji i ka. 
mieni żółciowych, 

„szwajcarskie Gorzkie Zioła“ 
są naturalnym łagodnym środ­
kiem przyczyszezającym, ulatwin- 
jącym funkcje organów trawienia 
i działającym przeciwko otyłości.

Przed dwoma tygodniam i in sty tu t 
porady zawodowej w yśw ietlał w Sosno 
wou film  dla młodzieży pod ty tu łem  
„Szkolnictwo zawodowe żeńskie4' Film  
ten zobrazował pracą szkolną dziew­
cząt, specjalizujących sią w różnych 
zawodach. W dniu 31 m aja  r. b. w żeń­
skiej szkole rzemiosł im. ks. kan. F r. 
Kaczyńskiego o godz. 4-ej popołudniu 
o tw arta  została w ystaw a prac szkol­
nych. Każdy, kto in teresu je  sią szkol­
nictwem  zawodowem m iał sposobność 
przekonać sią o w ynikach pracy róż­
nych działów tej szkoły. F ilm  w praw ­
dzie przedstaw iał nie w yniki, lecz s a ­
m ą pracą, ale i to dostąpne może być 
dla osób, k tó re  chciałyby bliżej zainte­
resować sią podczas zająć, kiedy szko­
ła jest czynna.

Niedawno poruszana była przez nas 
spraw a ważności w yboru zawodu. 
W ciąż jeszcze u nas niedoceniane jest 
szkolnictwo zawodowe, a wszak ono ze 
stanow iska społecznego i ekonomiczne 
go jest zagadnie . esi o lbrzym ,ej wagi. 
Szkolnictwo zawodowe zasila k ra j p ra  
cow nikam i wartościow ym i, którzy ze 
szkoły wynoszą wiącej niż tylko umie-
j ą t u o ś ć  w y k o n y w a n i a
robót aie również kładzie na­
cisk na dokładność ich w ykonania, 
kształci szybkość oraz zdolności tw ór­
cze młodzieży są specjalnie pobudzane 
i pielągnow ane w szkole, co w ytw arza 
zam iłowanie do p racy  rącznej i szacu­
nek d la n iej oraz wychowuje k ad ry  za­
wodowców, k tó rzy  nie ty lko p o tra f ią  
niewolniczo kopjow ać cudze wzory, lecz 
zapraw ieni są do p racy  sam odzielnej i 
twórczej.

W ysiłk i młodzieży i p raca  szkoły u- 
w idoazniają sią na  dorocznie urządza­
nej w ystaw ie, reprezentu jącej liczne 
działy.

Dział g a la n te rji  skórzanej, k tóra 
musi dostosować sią do m ody i w ym a­
ga drżo  zrą -zności i gustu  zaznajomi 
z artystycznie  w ykonanem i przedm iota 
m i użyteczności codziennej, ja k  dam ­
skie torebki, portm onetki i t. p.

In tro liga to rstw o  — to rew ja  książek 
w artystycznie w ykonanych oprawach.

Czapnictwo, rozw ijające sią w szko 
le od k ilku  la t coraz pom yślniej daje 
wzory tego przem ysłu tak  rzadko przez 
kobiety upraw ianego

R eprezentow any też jest dział mod- 
n iarsk i, k tóry  w ym aga dużo sm aku i 
gustu  dla zadowolenia w ybrednej klien 
teli dam skiej.

D alej dział fryz-jerski, k tóry  m a du 
że zastosowanie w obecnej dobie, wy­
staw ia również swe prace. Dział ten 
dzisiaj tak  bardzo ważny, jest s ta ra n ­
nie przez szkołą rozw ijany, a zdolniej­
sze absolw entki po ukończeniu w ysyła 
ne są dla dalszej specjalizacji do p ier­
wszorzędnych firm  warszaw skich na 
p rak tyką

K raw iecki dział w ystąpuje w tym  
roku  pod hasłem : „Letni s tró j pan i w 
różnych porach dnia*4 świadczy o po­
m ysłowości i kulturze uczenie. Zwie­
dzający m a ją  sposobność zapoznania 
sią z jakością prac szkoły.

W ystaw a ze wszech m ia r  zasługuje 
n a  uwagą, gdyż jest ona w najdrobniej 
szych szczegółach urządzona z wielką 
starannością  i dużym gustem.

Wypadek w bieda-szybie w Sosnowcu
Górnik w stania nieprzytomnym przewieziony do szpitala

W ARSZAW A.
£.30 K iedy ranne w sta ją  zorze. 6.33 

P ły ły . 6.40 G im nastyka 6.35. P ły ty . 7,35 
Dz. por. 7.10 P łyty- 7.20. C hw ilka pań do 
mu. 7.25. P r . na dz. bież. 730. Rozmaito# 
ci. 11-57. Sygnał czasu. 12.00. H ejnał i 
K rak . 12.03. Kom. m eteor. 12.05. Codzr 
Przegl. P ra sy  Polsk. 12.10. P ły ty . 13.04 
Dz, połudn. 13.05. P ły ty . 14.00. W iad. $  
eksporcie polsk. 14.05. Kom. gospod. 
'.6.0D. K oncert or. dątej. 16.45. Recital 
śpiew. 17.00. P r. d la  dzieci. 17.15. K on­
cert kam er. 18.0. Pogad. d la  kobiet. 18.15. 
P ły ty . 1S.20. Aiul żołnierska 18.45 P o­
gad. B. W m aw era. 18.55. Życie a rt. sto 
iicy 19.00. Rozmaitości. 19.10. P r. na dz. 
nast. 19.15. P ły ty . 19.50. Kom sport. 
20.0e. M yśli w ybrane. 20.02. Dzielni kie 
równicy. 20.12. M uzyka lekka 20.50. Dz. 
wiecz. 2100. Tr. z Gdyni. 210? Skrzynka 
poczt. 21.12. K oncert muz. litewskiej.
21.50. P ły ty . 22.00. Felje tou  lit, 22.15. Mu 
zvlra tan . 22.45. Odczyt w jąz. angiel­
skim. 23.00. Kom. m eteor, i kom. polic

K A TO W ICE 
Poniedziałek 4 czerwca.

6 30. Auu por. 11.45. P r. na dz. bież.
11.50. W iad. bież. 11.57. Sygnał czasu. 
12.00. H ejn a ł z K rak . 12.03. Tr. z W arsz.
12.10. P łv ty  13.00 Dz. połudn. 13.05. P ly  
ty. 14.00. K im . z W arsz. 14.20 Giełda zbo 
zovva. 16.00 T r. z W arsz. 18-15 P r. na dz. 
nast. 18.25 Tr. z W arsz, 1S.55. Rozmai 
tośei. 19.00. N ajdosto jniejszy  m onarcha 
Polski. 19.1 i R ecital śpiew. 19.50. Kom. 
rport. 19.55. W iad sport, ze Śląska. 2000 
Tr. z W arsz. 21.00 Tr. z Gdyni. 21.02. Po 
rady  radiotechniczne 2.1.12. T r. z W ar 
szawy-

W ARSZAW A 
W torek, 5 czerwca.

6.30. K iedy  ranne w stają  zorze. 6.25. 
P łv tv  6.40. G im nastyka 6.55. P ły ty . 705 
Dz por 7.10. P ły ty . 7.20. Chwilka pań do 
:au  7.30. Rozm aitości. 11.57. Sygnał cza 
su 12 00. H ein a ł z K rak . 12.03 Kom. me 
ieor. 12.05 Codz P rzegl. P ras. Polsk
12.10. K oncert zesp. ąsłon. 13.00. Dz. pfr 
Judn. 13.05 P r. dla dzieci. 13,20. P ły ty  
13.35. Z ry n k u  pracy. 14.00. W iad. o ek,4 
ooreie polek. 14.05. Kom. gospod. 16.00 
K oncert z Pozn. 17.00. Skrzynka PK O  
17.15. R ecital fo rtep j. 18.00. Odczyt tury 
styczno - krajoznaw czy. 18.15 R ecital 
śpi.-w. 18.41. Pogad. lotn. 18.55. Kroni. 
k a  harcerska. 19 00 Rozmaitości. 1940. 
P r. na dz. nast. 19.15. Trzech Straussów. 
19.50 Kom. sport. 20,00. M yśli w ybrane 
20.02. K w adr, poetycki. 20.25. M arja  — 
opera R. Siatkow skiego ze stud ja . 23.00 
Kom. m eteor, i  kom. polio. 23.05. Muzy 
ka lekka.

Z

Na terenach sosnowieckiego to­
warzystwa obok kolonji lir. Renard 
w Sosnowcu, wydarzył się znów 
tragiczny wypadek w jednym z bie 
da - szybów.

W czasie t. zw. „rabowania/* bie 
da - szybiku ciężkich obrażeń do­
znał bezrobotny 25-letni Wiktor 
Wójcik, zamieszkały w Sosnowcu 
przy ul. Dębowej.

Będąc na dole „bieda-szybu“ 
Wójcik uderzony został koszem na­
ładowanym drzewem, w głowę i 
plecy, odnosząc ciężkie rany..

Niezwłocznie wydobyto nieszczę 
śliwego z bieda-szybu i przewiezio­
no do szpitala w stanie nieprzyto­
mnym na Pekinie.

Wójcik dotychczas nie odzyskał 
przytomności.

Starania Z, Z. Z. o uruchomienie kop. „Helena”
w Niwce

Po zlikwidowaniu ostatniego 
strajku robotników na kop. „Hele- 
na“, kopalnia ta została zamknięta.

Organizacja Z.Z.Z., która dopie­
ro w ostatnich tygodniach-pow sta­
ła na kopalni, natychm iast poczyni 
ła  starania, aby niedopuścić do tego 
żeby 300 robotników zostało pozba­
wionych chleba.

Główny zarząd górników, jak  
również poseł Konieczko interw en­
iowali w ministerjum.

W  związku z tem zwołał Z. Z. Z. 
w Klimontowie zebranie inform a­

cyjne robotników.
Referat sprawozdawczy wygło­

sił sekretarz Zaborowski, omawia­
jąc dotychczasowe wyniki z  odby­
tej konferencji w Warszawie.

ZZZ. osiągnął zapewnienie czyn 
ników miarodajnych, że kop. „He­
lena" zostanie spowrotem urucho­
miona pod warunkiem usunięcia
tych elementów, które zagrażają
spokojowi na kopalni.

Następnie sekretarz Rylski omó 
wił zasady ZZZ. i praktyki frakcji 
rewolucyjnej.

Samobójstwo nieznanej kobiety
w Dąbrowic

W dniu wczorajszym w godzi­
nach rannych na przejeździe kole­
jowym przy ul. Starołabędzkiej w 
Dąbrowie, rzuciła się pod przejeż­
dżający pociąg, jakaś kobieta.

Nieznajoma znalazła śmierć pod 
kołami pociągu.

Dotychczas policja nie ustaliła 
nazwiska i miejsce zamieszkania 
qnm nhóiezvni.

SAMOBÓJSTW O W  SOSNOWCU
Onegdaj popołudniu powiesił się 

w mieszkaniu przy ul. 1 m aja 12-a 
w Sosnowcu niejaki Najman Groj- 
ne lat 40.

Najman powiesił się na sznurz. 
przymocowanym do haka wbitego 
w ścianę. Niezwłocznie po dokona- 
niu zamachu samobójcę odcięto i po 
udzieleniu pomocy przez dra Bra- 
niekiego, przewieziono w stanie nie 
przytomnym do szpitala na Peki­
nie

Najnjan nie odzyskawszy przyto 
mności zmarł.

Przyczyną rozpaczliwego kroku 
był rozstrój nerwowy i fatalne wa­
runki m aterjalne.
PORAŻONA p r z e z  p i o r u n

Podczas wczorajszej burzy, w go 
dżinach popołudniowych, pioruu 
przez komin wpadł do mieszkam a 
w Dąbrowie, kol. Korzeniec, gdzie 
porażona została niejaka Jadwiga
Gajowiec.

— Spraw ozdanie ze zbiórki na dzieei 
z N iem iec w Sosnowcu. W czoraj odby­
ła sią zbiórka uliczna na kol on je dzieci 
z Niemiec. W  Sosnowcu zebrano brutto 
412 złotych.

K om itet o rganizacy jny  tą  drogą 
składa społeczeństwu serdeczną podzią 
kowanie, ja k  również paniom  kwestar- 
kom i kwestarzom .

Przyjem ności la ta  są tylko do- g  
stąpnę dla tych, którzy sk ładają  | |  
swe oszczędności w KOMUNAŁ- | |  
NEJ KASIE OSZCZĘDNOŚCI i ,  
W ZAWIERCIU. i
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PO  SPRZECZCE Z NARZECZO­
NYM PORZUCIŁA DZIECKO.

Niejaka Agnieszka Wołowska, 
służąca bez stałego miejsca zamiesz 
kania, wszczęła na ul. prez. Mo­
ścickiego w Sosnowcu sprzeczkę ze 
swym narzeczonym.

W wyniku sprzeczki Wołowska 
pozostawiła narzeczonemu krzyczą­
cy „podarunek" w postaci 2 i pół 
miesięcznego dziecka, płci żeńskiej, 
poezem zbiegła.

Wołowska została przez policję 
zatrzymana i dziecko oddano spo- 
wrotem pod jej opiekę.

Dzień spółdzielczości w Zagłębiu Dąbrowskiem
U roczystości w Sosnow cu

 OQO--------

— Serdeezne pozdrowienie z ob°zu
pracy Nr. 25 w Nowym Korczynie za 
pośrednictwem „Expresu Zagłębia'* 
przesyłają komendantowi chorągwi i 
swoim drużynowym: Konieczko Bolesł. 
Jażnicki Roman, Wachowski Eugen­
iusz, Kopiński Szczepan, Moździeż Mie 
czysław, Nowakowski Robut, Malczew­
ski Jan , Chyeki Wacław.

— Zebranie. Zarząd klubu młodzieży 
im marsz. J. Piłsudskiego w Małobą- 
dzu, zawiadamia swych członków, „że 
w dniu 6 czerwca o godz. 7-ej wieczo­
rem w pierwszym i ostatecznym term i­
nie odbędzie się miesięczne zebranie 
ozłonków klubu.

— Zapisy uezenic do szkoły g°spo- 
darczej żeńskiej im. jener. hr. Zamoy 
skiej tow. szkól średnich w Sosnowcu 
(8-go. m aja 20) przy kościółku przyjm u 
je kancelaria od godz. 9 rano do godz. 
4 popołudniu.

Z rady gromadzkiej w Kromolowie
Tutejsza rada gromadzka odbywa dość 
często posiedzenia pod przewodnictwem 
sołtysa p. Ignacego Cieśli, na których 
po załatwieniu kilku spraw, -powzięto 
między innemi uchwałę przekazującą 
kwotę zł. 500 uzyskane z dzierżawy po­
lowania na rzecz zapoczątkowania bu­
dowy szkoły w Kromołowie, której 
brak utrudnia w wysokim stopniu po­
mieszczenia dzieci w wieku szkolnym, 
jak i realizowanie programów naucza­
nia.

Równocześnie wybrano z pośród 
członków rady gromadzkiej S onusje w 
składzie p.p. Dutkiewicza Jana, W ła­
dysława Furgalskiego, Stanisława Mo 
lickiego i Franciszka Skjpirzepy, która 
w imieniu rady będzie dążyć do zreali 
zowania powziętego planu. Dodać trze 
ba, że miejscowość posiada własny ka­
mień, jest w możności dostarczenia od­
powiedniego gruntu a w związku z 
tern, orzy poparciu odpowiednich czyn­
ników urzeczywistni tak poważny za­
miar, w czem jej należy życzyć „Szczęść 
Boże'*!

— Z paraf ji  S tary Sielec. W związku 
v rozpoezętemi robotami przy cmen­
tarzu grzebalnym parafji S tary Sie­
lec komitet parafjalny postanowił na 
sdkytem posiedzeniu przeprowadzić 
zbiórkę ofiar po mieszkaniach para- 
fjau

Ze względu na doniosły cel zbiórki 
komitet apeluje gorąco do parafjan, 
aby raczyli w m iarę możności przyjść 
z pomocą przez zaofiarowanie datków 
pieniężnych. Ofiary uprasza się skła­
dać na ręce upoważnionych członków 
komitetu za pokwitowaniem zaopatrzo

— Śmierć, Zmarła nagle M arja Lam 
pa lat 56, dozorczyni domu nr. 10 przy 
iii. P rostej w Sosnowcu.

Jak ustalono śmierć nastąpiła wsku 
tek nadmiernego użycia alkoholu. 
Zw.oki przewieziono do kostnicy.

— Czyje kapy? W wydziale śled­
czym znajduje się do odebrania 2 ka­
py zwykłe na łóżka koloru wierzch 
bordo, spód koloru jasnego i kwiaty, 
obramowane biało - zielono - bordo­
wym sznurkiem

— Kradzieże. Z mieszkania Ruchli 
Tajtelbaum  w Sosnowcu, skradziono 
garderobę, wartości 107 zł.

— Z mieszkania M arji B ajer (Sosno 
wiec, Miła 4), skradziono garderobę, 
wart. 50 zł.

— Ze sklepu Garfinkila AJ tera, po 
wyłamaniu zafuzyj, nieznani złodzie­
je skradli różne artykuły spożywcze, 
wart 180 s£.

W dniu wczorajszym spółdziel­
cy w całej Polsce obchodzili swoje 
święto doroczne.

W Zagłębiu święto to wypadło 
naprawdę okazale i było dowodem 
organizacyjnej spoistości spółdziel­
ców.

Protektorat nad uroczystością o- 
bjął starosta Boxa. !

Uroczystość organizowało to­
warzystwo kooperatystćAr wespół z

radą okręgową i spółdzielniami Za 
głębia .

W dniu święta o godz. 6 rano 
przed wszystkiemi udekorowanymi 
sklepami spółdzielni odegrana zosta 
ła pobudka, poczem odbyły się uro 
czyste posiedzenia władz sklepo­
wych i spółdzielni.

Następnie w kościele parafjal- 
nym w Pogoni odbyło się nabożeń­
stwo.

Każdy żołnierz obywatelem — 
każdy obywatel żołnierzem

ZE ZJAZDU DELEGATÓW ZW IĄZKU STRKZELECKIEGO i ,
W OLKUSZU.

Pod przewodnictwem p. Reszke, 
członka zarządu podokręgu śląskie­
go, odbył się w Olkuszu w dn. 31 
ub. m. zwyczajny zjazd delegatów 
oddziału związku strzeleckiego pow 
olkuskiego.

Zjazd zagaił prezes zw. dyrektor 
gimnazjum męskiego w Olkuszu 
Berezowski, poczem starosta Glisz­
czyński witając delegatów i gości 
w liczbie zgórą 200 osób, wygłosił 
przemówienie o idei strzeleckiej, a- 
pelując, aby w liczne szeregi strzele 
ckie wnosić wartości moralne i spo 
leczne.

Skolei witali zjazd: Pp. komendant 
obwodu kpt. Zwarycz, dr. Łapiński, 
burmistrz Majewski, dr. Wilczyń­
ska, wicestarosta Trznadel, prof. 
Ryś Gnatowski w imieniu „Soko­
ła" i Barankiewicz.

Protokół & ostatniego zjazdu de­
legatów odczytał prof. Ryś, spra­
wozdanie składali, z działalności 
zarządu p. Berezowski, komendy — 
p. Czajka, wychowania obywatel­
skiego — p. Marnsieński, wychowa 
nia fiz. —  prOf. Kot, powiatowej 
komendantki — P. Skwarówna ko­
misji rewizyjnej — dr. Sz^zechura, 
(z Wolbromia).

Zarządowi udzielono absoluto-

rjum.
Ogólny plan dalszej działalności 

i plan finans. gospodarczy na r. 
1934-5, odczytał P. BerezOwski.

W czasie dyskusji nad sprawo­
zdaniami, przemawiał p. Raszkę.

Na wniosek p. Kotowicza zebra 
ni uczcili przez powstanie pamięć 
założyciela i pierwszego prezesa 
„Strzelca" w Olkuszu, ś.p. gen. Bu- 
chowieckiego, oraz na wniosek za­
rządu przesłano depesze hołdowni­
cze: do p. prezydenta Mościckiego 
do Krakowa, P. marszałka Piłsud­
skiego przy niesłychanym entuzja­
zmie, do pp. prezesa i komendanta 
głów. zw. strzeleckiego, pozatem 
przyjęto rezolucje wyrażające po­
dziękowanie pp. staroście Gliszczyń 
skiemu i kpt. Zwaraczowi za zasłu­
gi dla Strzelca, oraz otoczenia spe­
cjalną opieką cmentarza poległych 
legjonistów w Krzywopłotach.

Do zarządu wybrani zostani po­
nownie: pp. M. Bezerowski (Pre­
zes), insp. szkolny Niżyński, dr. 
Kiciarski, nacz. urzędu skarb. Ra­
decki, Marusieński, Kwiatkowski i 
Kluczewski.

Budżet na r. 1943-5 oddziału po­
wiatowego wynosi zł. 1.400.

PORT
i WYCHOWANIE FIZYCZNE
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Szosowe wyścigi w Sosnowcu
Breslauer tryumfatorem w yścigu

Wtzora-j odbyły się zapowiedziano 
przez nas szosowe wyścigi motocyklo­
we urządzane przez motocyklowy klub 
Zagłębia Dąbrowskiego,.Strzelec" w 
Sosnowcu, t racji 5-lecia istnienia klu­
bu.

Wyścigi odbyły się na trasie: Zagó 
rze— Zagórze Małe — P.ekin — Zagórze 
— 1 okrążenie 6,5 km.).

Do wyścigu atanęło 10 zawodników 
z Bielska, Cieszyna, Poznania i W arsza 
wy Duże zainteresowanie wzbudzał u- 
dział w wyścigu zawodniczki B. B. K. 
M Hildy Schus.er.

Dc pierwszego biegu do 25i) cm. (8 o- 
krążeó trasy — 52 km.) stanęło trzech 
zawodników i zawodniczka Schuster. 
Pierwsze miejsce zdobył A. Weyl (Un- 
ja — Poznać) na Rudge, w czasie 38:54,1 
(przeciętna szybkość 80 km. na godz.), 
Hilda Schuster zajęła drugie miejsce, 
jadąc na sportowej maszynie BSA. — 
w czasie 1:1:10. Urbantke (BBKM.) wy 
wrócił się na 4 okrążeniu trasy  i wyco­
fał się z biegu, również Geyer (Strze­
lec — Cieszyn) spowodu defektu m a­
szyny wycofał się z biegu.

Do biegu w kategorji 350 cm. i 500 
cm. stanęli rutynowani zawodnicy w 
liczbie sześciu.

W kategorji 350 cm. (8 okrążeń) pier 
wsze miejsce zajął Breslauer (SKM.)

na V.locett-*, w czasie 33:29,8 na 4 okrą 
żeniu odpadł Paulisch (BBKM.) i na 6 
okrążeniu wyoofał się Kcrotyóski 
(BBKM.) z powodu defektu maszyny. 
Breslauer brał jeszcze udział w wyści 
gu o najlepszy czas dnia (1? okrążeń) 
zdobywając pierwszą nagrodę, w cza­
sie 50:16.

W kategorji 500 cm. zwyciężył Mie- 
i och iJJnja Poznań) na Mortonie 50:42, 
drugit miejsce zajął Tomaszewski 
(PKM. Warszawa) i trzecie Nowak 
i'PKM - Warszawa) 58:34 i 3 cie Nówka

Podczas całego wyścigu toczyła się 
żażarta walka między Breslauerem i 
Mieloehem.

Zawody wzbudziły duże zaintereso­
wanie i na całej trasie tłumy widzów 
obserwowały wyścigi.

Jednocześnie odbył się zjazd gwiaź 
dzisty na który przybyli motocykliści 
z Górnego Śląska, Kielc i Warszawy.

Pierwsze miejsce zdobyli motocykli 
ści z Kielo, mając najwięcej przojeeha 
nyoh km.

W eczorem w lokalu związku praco 
wników umysłowych odbyło się rozda 
nie nagród zwycięzcom. Wygłoszonych 
z osia fo szereg przemówień.

Kierownictwo zawodów spoczywało 
w rękach inż Lewitoux.

Komisja sportowa pp. J. Fliskl —

Po na bożeństwie spółdzielcy po-i 
chodem udali się na plac 11 listopą 
da przed dworcem w Sosnowcu.

W pochodzie na czele ze sztanda 
rami i orkiestrami, wzięli udział 
członkowie spółdzielni z całego po­
wiatu będzińskiego, jak również 
szkoły i organizacje. W pochodzie 
niesiono transparenty z hasłami 
spółdzielców.

Po ustawieniu się oddziałów na 
placu przed dworcem i odegraniu 
hymnu spółdzielczego, okolicznościo 
we przemówienie wygłosił p. Kaleta 

Po przemówieuiu Pp. W olff i Gór 
uikiewiez w imieniu rady okręgo­
wej złożyli na grobie Nieznanego 
Żołnierza wiązankę kwiatów, po­
czem odegrany został hymn naro­
dowy.

Następnie pochód na czele z or­
kiestrami przemaszerował na stad- 
jon „Unji“, gdzie odbyła się uroczy­
sta akademja pod gołem niebem.

Akademja rozpoczęła się zawie­
szeniem na maszcie tęczowego 
sztandaru spółdzielców. Zagaił aka 
demję p. W olff z Piasków, a skoiei 
przemówienie wygłosił p. Rapgc* 
ki, dyrektor związku spółdzielni 
spożywców z Warszawy.

Akademje na stadjonie „Unji“ 
zakończyły popisy orkiestr gwarec­
twa Hr. Renard i fabryki Kulczyń­
skiego oraz produkcje chóru spół­
dzielczego z Dobieszowic, złożonego 
z 60 osób.

Na podkreślenie zasługuje pomy 
słowa dekoracja sklepów spółdziel­
czych, z których na wyróżnianie 
zasługuje spółdzielnia nr. 3 w So­
snowcu (ul. Nowopogońska), gdzie 
w oknie wystawowem umieszczony 
ny został model samolotu z wmon­
towanym motorem.

W ciągu całego tygodnia spół­
dzielczego, który rozpoczął się w 
dniu wczorajszym odbywać się bę­
dzie propaganda spółdzielczości.

W  poszczególnych sklepach urzą 
dzane będą odczvtv, pogadanki i 
t. p.

przewodniczący, St. Prądzyński, J. 
Adamczyk, A. Baran.

Chronom etraż ysoi: pp. Oz Ciszew­
ski — przewodniczący: E. Zarychta, Z. 
Salsk.. prof. Dobrowolski, F. Bem, W. 
Halicki.

Komisja technicnza: pp. I„ Polak — 
przewodniczący: L. Dziordziósfci, E. Ro 
bak, J. Ras;ński

Komisja techniczna pp. L. Polak — 
przewodniczący Cacak, J . Giercuszkie- 
wicz,

S tarter: j u ż . E Kufieta.
Lekarze: na trasie dr. Maćkowski i 

dr. Bliinstrup.

O MISTRZOSTWO A KL. ZAGŁĘBIA
Wczoraj odbyły się dalsze spotka- 

nia o mistrzostwo A kl. Zagłębia.
Największe zainteresowanie budzi­

ły spotkania; CKS z „Ruchem" i „Unji‘‘ 
z ,Po’ieyjnym" rozegrane w Sosnowcu.

Spotkania te zadecydowały o czoło 
wych miejscach w tabeli mistrzostw.

Wyniki spotkań są następujące: -

CKS. -  RUCH 2:» (1:0).
W Sosnowcu na boisku „Policyjne- 

gro‘* odbył się przedpołudniem mecz 
CKS z Ruchem, zakończony zwycię­
stwem CKS. w stosunku 2:0.

CKS. wystąpił z czterema rezer­
wowymi. Gra prowadzona była w tern-*' 
pie ostrem i miejscami brutalna.

Do ostrej gry dopuścił sędzia p. 
Błachut z Bielska, który pozatem kil- 
kakrolnie skrzywdził drużynę gospoda 
rzy Ruch nie wykorzystał ik.ku dogo 
dnych sytuacyj. W drugiej połowie g ry  
usunięty został z boiska graoz „Ru 
chu** ■— Majewski.

Bramki dla zwycięzców strzelili i 
Frej z wolnego i następnie w drugiej 
połowie wynik podwyższył Socha.
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UNJA -  POLICYJNY 3:0 (1:0).
Mecz miejscowych rywali „Unji‘< 1 

.Policyjnego*1 wzbudził wielkie zainte
.osowuiiie. Obydwie drużyny wystąpi­
ły w swych najlepszych składach.

Mecz po ciekawej grze, zakończył 
sią zasłużonem zwycięstwem „U nji‘* w 
jjtosunku 3:0.

Bramkami podzielili się: Dudek,
Gwóźdź i Nowak.

Sędziował p. Rutkowski z Krakowa, 
który specjalnie został sprowadzony z 
Krakowa. Sędziami autowymi byli PP- 
Mallow członek PZPN-u i Sznajder z 
Kralu w a.

Przedmecz rezerw zakończył się 
zwycięstwem „Unji*‘ w stosunku 5:1.

SAR MAC JA  -  HAKOACH 4:0.
W Będzinie odbył się mecz między 

Sarm aeją i Eakoachem.
Zawody miejscowych drużyn' zakoó 

tzyły się przekonywującem zwycię- 
iw em  „Sarmaeji** w Stosunku 4:0.

BRYNICA -  ZAGŁĘBIE 4:1.
W Czeladzi „Brynica‘* pokonała 

„Zagłębie** w w wysokim stosunku 4:1. 
SOLVAY - ZAGŁĘBI ANKA 3:1 (0:0).

B amki strzebli: Marcinek z karne 
go i Kuszewski, Ha „Zagłębianki** Du- 
pak.

O MISTRZOSTWO KI . B.
DĄBROWA -  SATURN 3:0.

Dąbrowa walkowerem wygrała z Sa 
turnem z powodu nieprzybycia druży 
oy Saturna na zawody.

KINERETH -  SAMSON 2:2.
ZAWODY W KOSZYKÓWKĘ W 

DĄBROWIE
W zawodach w koszykówkę w Dą­

browie drużyna HKS. pokonała TS. Dą 
Tirowę w stosunku 22:17.
DO KAJAKOWCÓW W SOSNOWCU.

Zarząd ligi morskiej i kolonjalnej 
jw Sosnowcu podaje do wiadomości za­
interesowanym, ze ju tro  w lokalu ligi 
morskiej i kolonjalnej (K ołłątaja 17) 
odbędzie się zebranie kajakowców w 
związku ze spływem zwiaździstym do 
morza, który odbędzie się w połowie 
miesiąca lipca.

Zebranie powyższe odbędzie się przy 
Współudziale przedstawiciela P. W. i 
W. P., związku strzeleckiego i harcer­
stwa polskiego.

Szczegóły program u spływu i jego 
organizacja omówione będą na tern za­
braniu.

BUDOWA BOISKA „RUCIIU« W 
SOSNOWCU.

KKS. „Ruoh“ w Sosnowcu w niedłu­
gim czasie uzyska nowe boisko, którego 
budowa już została rozpoczzęta..

Obok boiska do piłki nożnej projek­
towana jest budowa boiska do koszy­

kówki i siatkówki ,oraz strzelnicy ma­
łokalibrowej.
SOKOLI (CZELADŹ) W OBOZIE TRE 

NINGOWYM.
Jak już donosiliśmy ośrodek wyeho 

wania fizycznego w Katowicach w po­
szukiwaniu .nieznanego olimpijczyka** 
urządza lekkoatletyzny 8 tygodniowy 
kurs treningowy — instruktorski, któ 
ry  odbędize się w Krywołdzie względ­
nie w Hermanowieach. „Sokół** ezeladz 
kl na kurs zgłosił zawodników: W. Mu 
chę, KryczKa i Juszczyka.

*  *  *

29, 30 bm. i 1-go lipca z okazji jubi 
leuszowego złotu i 50-lecia istnienia 
Sokoła** ziem zachodnich odbędą się w 

Poznaniu mistrzostwa związku, do któ 
rego „Sokół** czeladzki przygotowuje 
swoich czołowych zawodników.

X Zawody w koszykówkę w Klimon­
towie. Sosnowiecka „U nja“  pokonała 
w spotkaniu w koszykówkę drużynę H. 
K. X 38 (Klimontów), w stosunku 18:12.

X Zarząd zwią%u pod°ficerów re­
zerwy kolo w Sosnowcu, wzywa człon­
ków posiadających odznaki strzeleckie 
i którzy brali udział w strzel aniach o 
O S. do stawienia się z legitymacjami 
wyżej omawianych odznak w lokalu 
„Kuźnica** ul. W arszawska 22 o godzi­
nie 19-ej, celem zapisania się na „Ilgie 
krajow e zawody strzeleckie O.Z.P.R.**,

które odbędą się w Katowicach.
X Mistrzostwa straty przemysło­

wych. Na placu sportowym cement 
Klucze** odbyły się strzelania o mi­

strzostwa w strażach przemysłowych, 
w  których brały udział straże poż. ce­
ment „Klucze" i papierni „Klucze". 
Dzięki najlepszym wynikom, tytuł mi­
strza straży przemysłowej cem ent „Klu 
cze<* na r. .934-5 zdobył p. Aleksander 
Tomsia (na 800 p  możliwych, osiągnął 
z36 p. w ciągm 5 m. 22 s.), wicemistrzem 
został p. Wład. Mól (234 p.) Tytuł ta­
kiego samego m istrza w str. papierni 
Klucze zdobył p Stan. Kokoszka (285 

p. w ciągu 6 m. 47 s.), wicemistrzem zo­
stał p. Wae aw Kasza (204 p >. Odznakę 
strzelecką srebrną zdobyli: pp. Kaz. 
PoJcar, Bron. Pojda, Aleks Tomsia, 
Wlad Saternus; odznakę bronzową: pp. 
Jan  Mrówka, Stan. Gut, Aleksander Że 
awski, Wacł Marczewski, Józef Mu- 

;ha, Stan. Kokoszka, Rudolf Widera, 
wszyscy z Klucz

X Zawody o POS. i OS. w Niwce.
Komitet miejscowy w Niwce dla 

przeprowadzenia zaprawy do POS. i 
OS zawiadamia, że od dnia I bm. na 
stadjonie w Niwce odbywać się będą 
próby do zdobycia POS .i OS

Zapisy przyjm ują: pp. Szcz S tuła — 
urząd gminy w Niwce. A. Szymik — o- 
środek leczuiczy w Niwee. Cz. Graj- 
nert kop. „Niwka**. S. Podlasko — kop.

,Modrzejów“ .
Próby odbywać się będą codziennie 

do 15 bm. włącznie, od godz. 5 popołu­
dniu; podczas których będą 
przyjmowane zgłoszenia .

« •  •
Zawiadamia się wszystkich zgłoszo­

nych już do P. O S.-u w Niwce jak i 
zainteresowanych, że egzamin sprawi;o 
śei fizycznej do tejże odznaki odbędzie 
sie we wtorek, dnia 5 bm. rb. przez 
tow. kom. WF i PW z Sosnowca na sta 
djonie w Niwce o godz. 18-ej. Bliższych 
inform acji udziela Wł. Bąbezyński 
szkoła powsz.

K I N O

ZAGł.ĘBIE
dawnie: 

Kino-Teatr ,,Udziałowy

Dziś i dni następne 
Arcywesoła farsa z życia kapryśnych miljonerek na Riw-

jerze

Kobiety wolą brutal;
W roli „brutala**, zdobywającego serca najwybredniejszych 

pań — najelegantszy am ant Londynu 
JA CK  BUCHANAN 

Humor Muzyka! Taniec! Śpiew! 
Nadprogram: Najnowsze tygodniki P a  ramountu.

Wkrótce: W 80 minut naokoło świata.

K IN O

p A ^ C [

Pierwszy raz w Sosnowcu! Sensacyjny dram at p. t.

Tajemnicza papierośnica
(POWRÓT SHERLOCKA HOLMESA) 

w rolach gl.: Clive Brook, Philips Holmes.
N adanrram : Ż ycie Marszałka Józefa P iłsudsk iego

Nadprogram! Na scenie! Z całkowicie zmienionym program.

Chór Kozaków  Kubańskich
z własną koncertową orkiestrą.

■ Pieśni i tańce Kozackie — Czerkieskie — Cygańskie.

221 .

po w ieść;

W A M P I R

SPÓDNICY
Z tych słów Joanny, T errien  

zrozumiał, iż będzie mógł zasięgnąć 
nd niej wiadomości, po które wybie 
rai się nazaju trz  po P etit-B ry . Słów 
bo po słówku, młode dziewczę opo­
wiadało mu wszystko o Lucjanie, 
jego nieszczęśliwej miłości, cierpie­
niach Heleny i calem bezcennem po 
stępow ania J u lj i  Tordier względem 
córki.
T errien, słuchając jej, uczuł dreszcz 
przebiegający m u po ciele.

— Sądzi pani, że mogłaby ją  za- 
>vieL. — wyszeptał.

W ierzę w to najsilniej, że do­
prowadziwszy do rozpaczy, zmusi 
ją do samobójstwa. Pan, który tyle 
dobrego zrobił dla mnie, czy nie 
mógłby wyratow ać nieszczęśliwej 
Heleny. Wówczas już nie miłość, 
lecz uwielbienie miałabym dla pana

— J a  sarninie nie mogę, drogą 
panno Joanno. Lecz, jeżeli pani zna 
lazła jaką radę proszę . mi powie­
dzieć, a przysięgam , że nie cofnę 
się naw et przed, niepodobieństwem.

— Nieszczęście, że nie mam żad 
nego, i py tam  samej siebie, czy is t­
nieje jaka?

- Czekajm y więc. Może jakie 
jak ie  św iatło nieprzew idziane w ska 
że nam  drogę.

— Tak, czekajm y — pow tórzyła 
Joanna, pow stając z krzesła —  a  
teraz dziękuję panu  i do w idzenia.

— P an i już odchodzi!.. — żywo 
zapytał młodzieniec.

— Muszę wrócić do P e tit-B ry . 
Obiecałam zostać tam , póki pan Lu ' 
c jan  Gobert będzie potrzebował 
m ojej pielęgnacji.

— Czy mogę pisać do pani?
— Pod adresem  pani hrab iny  de 

Roncerny.
Były dependet w yciągnął do niej 

rękę.
— Do prędkiego widzenia, pan­

no Joanno — rzekł.
— Tak, do prędkiego i proszę 

mi wierzyć, że szczerze i na wieki 
wdzięczną panu będę — odparła, 
ściskając jego rękę. ‘ "

— Tylko wdzięczną?.. O, panno 
Joanno pow tarzam  raz jeszcze, iż 
spodziewam się od paki Więcej,* niż 
przyjaźni i wdzięczności...

— Przed chwilą, mówiąc m i o 
panu L ucjanie i Helenie, mówi pan:

Do akt. Nr. Km 630/33.

OBWIESZCZENIE
Komornik Sądu Grodzkiego w Pili 

ey zamieszkały w Pilicy na zasadzie art. 
602 K P. C. ogłasza, że w dniu 3 czerw 
ca 1934 r. o godz. 9 w P ilicy odbędzie się 
publiczna licytacja ruchomości a miano 
wicie- szafy, lustra, otomany 5-ciu krze 
sel. 2 eh kanap, klaczy wierzchowej i 
siodła męskiego angielskiego oszaeowa 
nych na łączną sumę zł. 960.—, które 
można oglądać w dniu licytacji w miej 
scu sprzedaży, w czasie wyżej oznaczo­
nym.

Pilica, dnia 18 m aja 1934 r.
Komornik: Mieczysław Różewski.

S w ęd zen ie  ciała oraz w szelk iega  
rodzaju w yrzuty  skórne usuw o

KREM LAIN-AGE
z kogutkiem

jest to id ea ln y  n ieszk o d liw y  ko­
sm etyk, usuw ający^ w ady naskór­
ka tak u dorosłych, jak i u dzieci 

R, M Spr.W ew n. Nr. 345 4

i

PtlMOIiĄES Pensjonat „Morskie Oko* 
w Kuźnicy na Helu pod nowym zarzą­
dem — otwarty od 1-go czerwca rb.. Ce 
ny w czerwcu od 5 do 6 zł. od osoby. Po 
siłek 4 razy dziennie. Od 1-go lipca ce-
ny do onąówienia. _
BTLARD piramidkowy w dobrym sta­
nie kupię zaraz. Oferty składać „Ga- 
sti onomja** Siewierz.
ZAGINĘŁA karta  rejestracyjna samo 
chodu Renault Nr. Kl. 2656. Zwrócić do
adm inistracji „Expresu“._____________
SK LEP pokój kuchnia najlepszy punkt 
Saturna do wynajęcia W iktor Jaworek 
Czeladź. Węgroda — Dolna Nr. 73. _  
POTRZEBNA uczennica do farbiarni 
i pralni chemicznej. Będzin ,ul. 1-go Ma 
ja  19, t«l. 7-99-

Czekajmy... J a  także panu powiem: 
Czekajmy...

— T ak krótko widziałem panią.. 
Zdaje mi się, że pustka  dokoła m nie 
się robi...

W krótce pustka ta  nie będzie ist 
niała... Adieu... Do widzenia...

I  m łoda panienka wyszła z gabi 
netu.

X X X IV .
Jakkolw iek  czas w ydaw ał się 

im bardzo krótki, Józef T errien  z 
Jo an n ą  spędzili razem  przeszło 
dwie godziny.

Noc zapadała, ulica de la Ver- 
riere pogrążała się w cieniach.

Joanna, dążąc na ulicę św. M ar- 
ciena, biegła, trzym ając się chod­
nika po stronie domów.

W zruszona rozmową z Terrie- 
nem, nie spostrzegła o kilka kro­
ków od drzwi J u lj i  Tordier, k tóra 
osłupiała i zdrętw iała, widząc ją, 
wychodzącą od byłego dependenta.

D la w yjaśnienia obecności G ar­
buski w tej chwili, w łaśnie na uli­
cy de la  V erriere, zmuszeni jeste­
śmy cofnąć się wstecz.

P rzy  ulicy Ą ubry-Rzeźnika o- 
biadowano o godzinie szóstej.

Julja ', p ragnąc wybadać swego 
następcę, co do Joanny  B ertinot, 
w stała od stołu i zapowiedziała, iż 
wychodzi.'

Ze swej strony P rosper Rivet, 
żądny pochwalenia się przed tow a­
rzyszam i z knajpy  wyładowaną, por 
tm ónetką, w ytłum aczył się ważne- 
mi bŚw ićdzibam i przyjaciół i wy­
szedł w raz z teściową, zostaw iając

Helenę samą, zam kniętą na dwa 
spusty.

G arbata  rozstała  się z zięciem 
na progu domu, przyczem nie obe­
szło się bez gorących uścisków je­
go ręki i ciężkiego w estchnienia.

J u l ja  doszła ao ulicy de la  Ver- 
rerie.

Tu, na sam ym  wstępie, oko w 
oko spotkała się z T ristanem , oso­
bistością wielce podejrzaną, które­
go widzieliśm y u T erriera , zdające 
go spraw ę z wypadków w dniu ślu­
bu P ro sp era  z Heleną.

U jrzaw szy go, G arbuska zadrża­
ła.

— Mam tego, kogo mi potrzeba! 
— pom yślała. ,

T ris tan  poznał ją  odrazu i po­
w itał pokornym  ukłonem.

— Aha! — rzekła. — To ty, mój 
poczciwcze.

— J a , do usług, jeżeli się przy­
dam na co...

— Skądże to idziesz?
— Odprowadziłem powóz do za­

kładu następcy pani... Potem  łykną 
łem kieliszek B urgunda w narożnej 
knajpce.

— W ięc zawsze pijesz?
— Co pani chce, żebym robił, kie 

dy nie mam nic innego do roboty.
I  począł nucić s ta rą  posenkę:

A kiedy umrę, niech mnie zakopią 
W piwnicy z winem, gdzie troski topią

G arbuska mówiła dalej.
— Jakże  tam  handel, dobrze 

idzie?
d. c. n.
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